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P. minister skarbu o deficycie.
Zabezpieczenie interesów posiadaczy pożyczki narodowej,

Na sobotuicm posiedzeniu pic mim cm Sena­
tu wieczorem po .przemówieniu senatora. T ar ­
gowskiego z B. lk. zabrał głos p. minfeter skar 
bu Zawadzki i oświadczył na wstępie, że real­
ność przewidywań budżetowych nie może być 
absolutnie poddana w wątpliwość. Jeśli chodzi 
o  sytuację obecną, to p. minister ma już dane 
do lutego włącznie. B eticyt za 11 miesięcy —  
zaliczając do deficytu także podatki, pokryte 
z wpływu Pożyczki Narodowej —  wynosi 270 
miljonćw, podniesie się jeszcze do 300 miljo- 
nów, a więc pozostanie poniżej tej minimalnej 
granicy, którą sobie na wstępie zakreśliliśmy. 
Pozostajemy więc znacznie niżej przewidywań 
rządowych, niżej deficytu, przyjętego w bieżą­
cej ustawie skarbowej, a o wiele niżej od prze­
w idywań oponentów. Co się tyczy wpływów z 
podatków  i monopoli, to i one preliminowane 
były z wielką ostrożnością, jak  się okazuje zo­
staną przekroczone, a w- każdym czasie nie zo­
staniemy poniżej nich.

W roku bież. występujemy również, nieste­
ty . z deficytem 48 milj. A gdybyśmy do niego 
doliczyli to. co mamy zamiar pokryć Pożyczką 
Narodową, to wyniósłby on 223 milj. Faktycz­
ny deficyt tegoroczny zostanie pokryty w w y­
sokości 170 milj. przez upłynnienie rezerw, cmi 
sję biletów skarbowych i zapasów kasowych. 
A wiec mniej więcej 105 milj. będziemy mieli 
joszeze n a  okres przyszłorocznego budżetu. 
Czyli znowu, oświadcza minister, przewidywa­
n ia  nasze były n ie tyłko realne, lecz pozostawa­
ły poniżej rzeczywistości. Właściwy deficyt po 
potrąceniu wpływów Pożyczki Narodowej 
zmniejszy] 'się o około 20 miljonów.

8 prawa lombardowania Pożyczki Narodo­
wej łączy sic, z kwestją. ochrony w ogóle intere­
sów posiadaczy Pożyczki Narodowej. Chodzi o 
to, aby ci, którzy zaufali Państwu nie ponieśli 
strat i będziemy ich bronili, aby nie potrzebo­
wali sprzedawć obligacyi po niskim kursie.

Optymizm p. m inistra.
Zastanawiając eię nad budżetem 1934/35 

p. minister zwraca uwagę, że m am y dowody 
niewątpliwie polepszenia się sytuacji gospodar 
czej. Rząd s ta ra  sio, dalej obniżać podatki, a  z 
drugiej s trony widać, żc podstawy dochodu 
państwowego jak gdyby wzrastały. P minister 
więc bez obawy patrzy w przyszłość budżetu 
nietyłko tego. który w tej chwili Senat uchwa­
la, ale i następnego. Będzie on dużo bliższym 
równowagi od obecnego budżetu, jak  obecny 
jest  bliższy od wykonywanego.

Białego też —  oświadcza minirler — zupeł­
nie nie biorę, pod uwagę, iż znowu w porozu­
mieniu z całym rządem absolutnie wykluczam  
jakiekolwiek sztuczne środki, któreby z emisji 
środków obiegowych miały zapełnić luki budże 
towe. System ten uważałby p. minister za nie­
dostateczny, a przedewszystkiem jest on nam 
zupełnie niepotrzebny.

ZŁOTEMU NIC NIE GROZI.
P. minister stwierdza następnie, solidaryzu­

jąc się z sen. Targowskim, że w alu ta  polska, 
jes t  w tej chwili w sytuacji, która wyklucza 
wszelkie niebezpieczeństwa i że mamy bardzo 
silną wolę, aby tę walutę w dalszym ciągu nie­
tkniętą utrzymać.

Tey nie wierzy
I Wiedeń, 4 marca. Zapytany przez 

dziennikarzy co do możliwości puczu h i­
tlerowskiego w An.str.ji, wicekanclerz Pey 
oświadczył, że nie wierzy w możliwość ta ­
kiego puczu. Gdyby jednak  przy p opar­
ciu 7 . zagranicy usiłowano podjąć próbę 
zamachu stanu, to rząd airstrjucki peskuła 
dostateczną silę, aby momentalnie silu- 
mić podobne zamierzenia i przywrócić 
lad.

Restauracja  Habsburgów  nieaktualna.
1 Paryż, 4 marca (PAT). Wicekanclerz

w pucz hitlerowski.
Fey w wywiadzie z przedstawicielem „Pe­
tit Parisien*' oświadcza m. hi., że spraw a 
restauracji Habsburgów nie jest aktualna, 

jSprawa ta nio jest wyłącznie austriacką i 
;musiałaby byc postawiona na terenie mię. 
dzynarodowym. Jeśli chodzi o przywróce­
nie prywatnych praw rodziny H absbur­
gów to większość członków rządu uważa 
to za słuszne. Potomkowie* Habsburgów 

.otrzymają zezwolenie na pobyt w Austrii 
; na równi ze wszystkimi innymi obywate- 
1 lam i.
j   :oOo-----------

Antyjapoński zamach bombowy w Szanghaju.

Woiew. białostockie i kieleckie nie będą zniesione.
P rasa  doniosła przed paru  dniami, że 

w. związku z powołaniem woj. Zyndrama- 
Kościalkowskiego na iymczasowege pre­
zydenta m. W arszawy _ stanowisko woje­
wody białostockiego nie będzie obsadzo­
n e  wobec zamierzonej likwidacji tego wo­

jewództwa, podobnie jak i województwa 
kieleckiego. Niedzielna „Gazeta Polska1* 
na  podstawie oświadczenia czynników mia 
rodajnych donosi, że informacjo o likwi­
dacji wspomnianych województw zupełnie 
nieodpowiadają prawdzie.

Czy nie kosztem Gdyni?
NIEPOKOI ACE ZADOWOLENIE PRASY NIEMIECKIEJ.

TERORYSTA KOREAŃCZYK UJĘTY.

' Londyn, 4 marca. Podczas? obchodu ku i.zei 
poległych żołnierzy japońskich w walkach jod
Szanghajem, w  której to uroczystości wzięli -------  , ------   ojiiant-u usiw-
udział poseł japoński w- Szanghaju i wielu wyż | wal zbiec, zestal jednak ujęty. Jest nim pe- 
szych oficerów japońskich, dokonano dziś w j w i en Koreańczyk, członek koreańskiej organi- 
Szangtiaju zamachu bombowego. W chwili gdy /acii terorystycznej.

poseł wkroczył na trybunę celem wygłoszenia 
przemówienia, pewien osobnik rzucif bombę, 
która jednakże nie wybuchła. Sprawca usilo-

Warszawa, 4 marca. (Tel. wl.). Prasa 
niemiecka z uderzającem zadowoleniem 
podkreś la  treść układu prywatnego, mię­
dzy żeglugą Polską a towarzystwami trans 
p o r to w em i* w Hamburgu i w Bremie. 
Układ ten. stwierdza p rasa  niem iecka kia 
dzie wreszcie k re s  upośledzeniu portów 
niemieckich przez porty polskie, k tóre « 
każdym rokiem odbierały Hamburgowi i 
Bremie możliwości tranzytu. Nowy układ 
żeglugowy, zawarty w ramach ugody han- 
dlowoj pclsko-nietnieokiej, zapewnia po r­
tom w Hamburgu i Bremie minimalny 
obrót rocz-m 40 do 50 typ. torm z  t rans­

portów, które dotychczas były przełado­
wywane na polskim obszarze celnym, to 
jest w Gdyni, w Gdańsku. P rasa  niemiec­
ka konkluduje na tej podstawie, że kon­
kurencja Gdyni, od której tak cierpiał 
handel Niemiec, zostanie wreszcie usu­
nięta

■Radość Niemców z umów, zawartych 
z Polską, wywołała w sferach gospodar­
czych polskich pewne zaniepokojenie i żą 
danie wyjaśnień od czynników' miarodaj­
nych, czy umowy te nie zostały zawarte z  

krzywdą naszych portów, szczególnie 
Gdyni.

Uchwały leg ion istów  i peowiaków
w związku z listem pasterskim  Episkopatu

Sanacyjna agencja . . lsk ra“ ogłasza n a ­
stępujące* ‘uchwały stołecznej rady  ideo­
wej współpracy Zw. Legjonistów, Polskich 
i POW.. n a  posiedzeniu odbytem pod prze 
wodnictwem dra W ładysława Dziadosza, 
dy rek to ra  kancelarii  sejmowej, powzięte 
niewątpliwie w związku z listem paster­
skim Episkopatu polskiego:

1) Wobec pełnej umiłowania dla P a ń ­
stwa rodziny i wszelkich wzniosłych idei 
działalności Związku Pracy Obywatelskiej 
Kobiet, postanawiamy działalność tej or­
ganizacji na każdem polu popierać i w 
walce, ze ziem wspomagać.

2) W zrozumieniu ideowej i pożytecz­
ne j działalności Legjonu Młodych — wzy­
wamy Legjonistów i Peowiaków do wstę­

powania w szeregi sen jorów Legjonu Mło­
dych. ( Isk ra) .

Dziki w yw o ła ły  paniką w Gzortkowie.
Pisma lwowskie donoszą: W piątek 2 

bm. na ulicach Czorłkowa o godz. 12 w po­
łudnie zjawiły się trzy dziki, które wywo­
łały sensację i panikę. Rozpoczęła się go­
nitwa i strzelanina, zarządzona przez  po­
licje, wojskowość i przechodniów. Ściga­
nie odbywające się w samem centrum 
miasta, było utrudnione. Jeden dzik zo­
stał wprawdzie postrzelony, mimo to ca­
łej trójce udało się schronić do tzw. Czar­
nego lasu, skąd prawdopodobnie przyby­
ły. \Y czasie gonitwy największy odyniec, 
osaczony ze wszech stron rzucił się na 
włościanina, od którego otrzymał cios drą 
giem w leb. Dzil lekko chłopa zranił. Ofi­
cer KOP-u. oddał do dzika strzał z re ­

wolweru, a gdy odyniec rzucił się na nie­
go. oficer przeskoczy! parkan i w ten spo­
sób unikną] kić w zwierza.

Kaden tu —  Kaden tm
W sforach filmowych kursu je  u p o r­

czywa pogłoska, że w najbliższych dniach 
nastąpi powołanie do życia „Towarzystwa 
krzewienia i popierania kultury filmowej 
w Polsce**. Wobec tego, że w nowej usta­
wie filmowej przewidziane jest utworze­
nie funduszu filmowego, z opłat, pobiera­
nych cd filmów zagranicznych wwożonych 
do Polski — Towarzystwo powyższe o trzy 
rnałoby do dyspozycji większe kapitały. 
Podobno Towarzystwo to wybuduje na te­
ren ie  b. miejskich cegielni wielkie atelier 
do zdjęć filmowych.

Na czele Towarzystwa ma stanąć p. 
Kaden Bandrowski, który zajmuje już po 

■ważne stanowisko w towarzystwie krze- 
Jwienia kultury teatralnej w Polsce.

NADUŻYCIA NA POCZCIE 
KRAKOWSKIEJ.

Delegaci Izby Kontroli Rachunków z. 
Bydgoszczy przeprowadzili kontrole w 
Krakowie n a  głównej poczcie w oddzielę 
urzędu pomocniczego. Stwierdzono nadu­
życia sięgające kilkunastu tysięcy złotych, 
których dokonało kilka osób. W sprawie 
tej prowadzi się nadal śledztwo; szczegóły 
trzym ane w tajemnicy.

-------- ;00o:—  -----

Walasiewiczówn? bije rekordy.

Brooklyn, 4 marca. (PAT). Odbyły się tu 
zawody lekkoatletyczne, zorganizowane przez 
polską* organizację „Sokół**. Na zawodach s ta r ­
towała z Polski W alasiewiezówna, k tó ra  us ta ­
nowiła nowy rekord światowy na 60 m. w hali, 
uzyskując w span ia ły  czas 7.2 sek. Rekord ten 
padł w § przedbiegu. Rekord został uznany

strony, to znaczy prokurator i csh.uv.ony. wy­
rok przyjęły. Ja k  wiadomo, dwaj inni oskarże­
ni w* te j '.-prawie mają k a ry  następująco: b. ko­
misarz P. p. Drcwiński 5 lat więzienia. Roman 
Ja jko  ilwa lata więzienia.

 ~ :ooo:----------

Ponowna rozpraw a przeciwko jednemu 
ze spraw ców  zbrodni brzozowskiej.
Trzeci ze skazanych w procesie o zabójstwo 

śp. Chudzika oraz postrzelenie m ajora  Owooa 
w Brzozowie b. posterunkowy Stankiewicz 
wnióćł kasację do Sądu Na.jw. Sąd Najwyższy 
uchylił wyrok co do kary i polecił Sądowi Olu. 
w Sanoku ponowne jej orzeczenie. W sobotę 
odbyła Się ponowna rozprawa przeciwko S tan­
kiewiczowi. ograniczona, jedynie do orzeczenia 
kary. Trybunat po naradzie wymierzył Stankic 
wieżowi karą dwu lat i sześciu miesięcy z wli­
czeniem aresztu śledczego od maja 1933 r. Obie

Adwokat G u icsau-R iusau aresztow any.
Paryż, 4. 3. (PATi. Po krćtk iem przesłu­

chaniu sędzia Ordmineau wydał nakaz areszto­
wania pozostającego dotychczas na wolności 
a >lw. (ruibeau-Rihean. Jes t  on oskarżony o 
współudział w oszustwie, OuiLeau-Ribeau nie 
chciał wskazać sposobu użycia sum otrzym a­
nych od Stawiskiego.

PRZESŁUCHANIE AKTORKI RITY GEORG.
Paryż, 4. 3 .(I 'AIb. Aktorka Rita  Georg zo- 

.-tala przesłuchana- przez prokuratora okręgu 
Sekwany. R ita  Georg w swoich zeznaniach pod 
kreślą, żc Stawiskiego widziała 5 lub 6 razy 
w różnych restauracjach, deputowanego Bon- 
naure spotkała tylko raz jeden. A rtystka  zapro 
tes tow ała  przeciwko micezaimi jej w sprawą 
S tawiskiego i wyraziła przekonanie, że obecnie 
zostanie, zrehabilitowana w oczach Parwźa.

sss

Telegrafem i telefonem.
—  Od ID maja do 3 czerwca br. odbędą. s 'ę  

na Śląsku tradycyjne targi katowickie, u rzą­
dzane przez Śląskie Tow. W ystaw  i P ropagan­
dy Gospodarczej po raz piąty zkolci.

—  Ministerstwo Skarbu przygotowało pro­
jek t  rozporządzenia, zakazującego* p ra n ia  k a r t  
do gry  a to  ze względów fiskalnych. Przeciw 
temu projektowi oświadczyły się Izby przemy­
słowo-handlowe.

—  Mie.dzy przedstawicielami hut ..Wspól­
noty Interesów'- i huty  ..Pokój” oraz rządem 
niemieckim toczą się pertraktac je o udzielenie 
zamówień d la  huty  „Królewskiej" i huty  „Po­
kój” na szyny w ilości 20.000 ton.'

— Dziś w poniedziałek Sąd Najwyższy roz­
patrzy trzy  protesty  przeciwko wyborem do 
Sejmu w okręgu nr. 50 — Lwów-Miasto.

—  Brygada kontroli >karbowej w Kołomyi 
po zniszczeniu w ostatnim tygodniu 13.000 kg. 
soli. przeprowadziła ponownie obławę w miej­
scowości Toku ery, gdzie wykryto 36 tajnych 
warzelni soli i zniszczono ponad 10.000 kg. soli 
niemonopolowej.

— W  czasie obrad pomorskiego sejmiku 
woje w. przyjęto jednogłośnie wniosek, b.y zwró 
cić się do centralnych władz Rr-pitej z prośbą, 
by utworzono na Pomorzu wyższą uczelnię 
akademicką

—----- :o(>o:----- —
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Poniedziałek 3: Iladrjaoa, Euzcbjusza, Fryde­
ryka.
Wschód słońca 6.1ó. zadi.  17.21.
Długość dnia 11 godz. i 7 min.

W lorek 6: Kolety p., Perpetny i Felicyty mm. 
Wschód słońca 6.13. aa eh. 17.23.
Długość dnia .11 godz. i .10 min.
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KURSY ZAWODOWE. Dyrekcja Muzeum 

Przemysłowego i Insty tu tu  RSltn.-Przemysłowe 
go zawiadamia. ż«r nauka na  kursie trykotar-  
stwa- ręcznego i t rykotaro tw a maszynowego 
rozpocznie sic dnia 3 łan. Wpisy na kursy: hio 
liźniarski. • gorseeiarski i rękawiezni<*zy fręczn. 
rękawiczek skórk.l przyjmuje sic w Dyrekcji 
Muzeum i Instytut,  ul. Smoleńsk 9 w godzinach 
od S— 2.

WALNE ZEBRANIE /.W. PAN DOMU od­
będzie się ó lnu. o godz. 5-toj pop. w  sali zie­
lonej Domu Katolickiego. Msze św. na intencję 
Związku odprawi ks. p ra ła t Masny w kościele 
św. Anny 3 bm. o godz. 9-tej.

Kinoteatr
d ź w i ę k o w y

P e d  nowym  Z arządem  Katolickim.

S Ł O N K O "  ^99 Lubicz 15.
W sp a n ia łe  a rcy d z ie ło  film ow e p o lsk ie j  produkcji w e d łu g  p o w ieśc i

Jerzego K o sso w sk ie go  p. t.

' * *  ( P a ł a c  n a  k ó ł k a c h )
„ C  ¥  R  K IV mistrzow­

skiej reżyserji Ryszarda  O r d y  ń s  ki  e g o
Kole główne: H # ,r« .w .a  Ł u ó le ttsh a , Z b y sz h o  S a r o n ,  I g o  S y n t , h a z .  h r u h o w s h l .

Nowi Doriorokuratorzy apelacyjni w Krakowie.
W iceprokurator dla ę i raw  poiirye .tiychj otrzymuje drugiego nowego wiceprokuratora, 

we Lwowie dr. Henryk .Mostowski zostai m ia- jw  osobie dra Mieczysława Gantnera. dotycb- 
nowauy wiceprokuratorem apelacyjnym w Kra czas prokuratora wojskowego, majora korpusu 
kowie. 1’ozateiu Sąd1'A pe lacy jny  w Krakowie 'sądowego.

• fAPOLLO Od 1 bm. w kinie
9 9 APOLLOAl

R EPE R T U A R  T E A T R U  SŁ O W *rK T FG O
Poniedziałek: „Rodzina’1.
Wtorek: „Ładna bistorja1’.
Środa: „Towariszez1’.

REPERTUAR KINOTEATRÓW.

ŚWIT: . .Przekleństwo rasy".
WANDA: ,,W twoich ramionach’1 (Jean 

Harlow).
APOLLO: „Prywatne życie Henryka M IT 1.
SZTUKA: „Klub Dżentelmenów1’ (Clive

Brock).
SŁONKO: „Cyrk11 według pow. ,T. Kosow­

skiego.
UCIECHA: „Nic jestem aniołem ’.
PROMIEŃ: „Jasnowłosy sen11 i ..Królestwo 

zwierząt1’.
ADRIA: ..Parada rezerwistów1’.
ATLANTIK: „W yspa Dr. Moreau i P in  spo 

lec ostro strzelec11 'V lasta Burian).
BAGATELA: ..Życie zaczyna się jutro”.
KINO DOMU ŻOŁNIERZA od 5 do 9 bm. 

„W łóczęgi11 (Pat i Patachon).
MUZEUM w sobotę 5 w niedzielę „.Jej kró­

lewska Mość” ,oraz „Biały Mustang1’

Film  o g ig a n ty c zn y m  rozm ach u  i zd u m iew a ją cej w y s ta w ie !!!

onjwatnc życic ilenruha fili
.lak bawił się, szalał i kochał władca Anglii. — Zabawy dworu monarszego, przepych i igielk 
balów- przyjęć i wo:sko\vycb parad!! — Fascynujący zespół najświetniejszych gwiazd ekranu.

"o wybijające": ChaHus LaughtoH, Robert Donat, i E lsa  Lancbester
zator czołowych arcydzieł: ALEKSANDER KORDA.

U w a g a :  Dla 1’. T. Urzędników. Wojskowych, Akademików' i Studentów za okazaniem legi­
tymacji zniżki z. III nrejsc na 1 miejsca z JI miejsc na fotele. Wszelkie zniżki i wolne wstępy

nieważne przez pierwsze 7 dni.
P r z e d sp r z e d a ż  b i le tó w  w e  czw artek  o d  g o d z n y  11 d o  1.

Osobliwości na wystawie kobierców i ceramiki.

Z TEATRU MIEJSKIEGO IM. J. SŁOWA­
CKIEGO. Dzisiaj w poniedziałek, na przedsta­
wieniu popularnem. po cenach zniżonych, ko- 
medja A. Słonimskiego ..Rodzina”, w  opraco­
waniu scenicznem dyr. J. Osterwy, w oprawie 
malarskiej prof. K. Frycza, w  premjerowej ob­
iad zie zespołu. —  Jutro, we wtorek . .Ładna lii- 
storja1’ z dyr. Osterwą. Ludwiżanką, Kosmow­
ską. Karbowskim w rolach głównych.

W  próbach pod kierunkiem reż. J. Karbow­
skiego dramat K. H. Rostworowskiego „Judasz 
z Kariothu1'.

 :ooo:----------

Samobójstwo, czy n ieszczęśliw y wypadek
Wczoraj, w  niedzielę o godz. 1.10 znalezio­

n o  na torze kolejowym wśród szyn miedzy sta  
cjami Kraków—Plaszów i Kraków'— Podgórze 
św ięto poszarpane przez pociąg zwłoki męż­
czyzny. zabitego przez pociąg Kraków— Zako­
pane. Na podstawie książeczki Kaev Chorych, 
znalezionej przy zwłokach, okazało się. że za­
bitym jest Piotr Sikora, nr. w  r. 1907 w 01 o- 
goczowie, powiatu m yślenickiego, ostatnio za­
m ieszkały w Krakowie przy ul. Chodkiewicza. 
Prowadzone są dochodzenia celem ustalenia, 
czy miało tu miejsce samobójstwo, czy też nie­
szczęśliwy wypadek.

Napad za wapiennikiem Libana.
W  sobotę koło* godz. 10-fej wieczorem czte­

rech opryszków napadło na stolarza Leona Ku 
ziela z Woli Duchackiei za wapiennikiem Li­
liana w ul. Swoszowickiej. Jeden z napastni­
ków uderzył Kuziela w głowę laską, a kiedy 
napadnięty upadł na ziemię, zabrano mu port­
fel z  60 zł., poczem złodzieje zbiegli. W wyni­
ku poszukiwań zatrzymano w szopie na pola Mi 
na Krzemionkach Felusia Szczepana la t 27. bez 
zajęcia, jako podejrzanego o udział w n apa­
dzie.

Pielgrzymka do Zism i Świętej.
Zapisy na ostatnią w Roku Jubileuszowym  

Pielgrzymkę Polską do Ziemi św iętej kończą
się 10 marca. Kto tedy .pragnie skorzystać z tej 
ostatniej okazji do wzięcia udziału w rzadkich 
uroczystościach Roku Jubileuszowego, jakie 
sio odbędą u Grobu Chrystusowego w czasie 
Wielkiego Tygodnia, niech nie zwleka dłużej. 
Zapisy przyjmuje Diecezjalny In s ty tu t  Akcji 
Katolickiej w Kielcach, ul. 3 Maja 2 do dnia 
10 marca. Do tego terminu należy przesiać n a ­
stępujące d- knmenty. niezbędne do wyrobienia 
paszportu: 1) Dowód osobisty •/. poświadcze­
niem obywatelstwa polskiego. 2) Dowód za­
mieszkania. :>’j 3 fotografio bez kapelusza. 4) 
Mężczyźni —  książeczkę wojskową. .7) Oficero­
wie rezerwy —  pozwolenie DOK na wyjazd. —

Do Osobliwości na wystawie w Muzeum Xa- 
rodowam należą np. dwa skri inne kobierce 
modlitewniki, znajdujące się w sali anatolij- 
sko-tureekiej.  Wyrób bowiem odbiega od 
wszystkich innych kobierców, znajdujących się 
na  wystawie. Modlitewniki te  wykonane są z 
aplikacji sukiennej tj. z clróbnycłry^-cinanek. 
obszytych na brzegach zwykłym ściegiem. iyi 
tle z tego samego materjału. różniącego 
ko kolorem. W ten sposób powstała nyża (mi-, 
hrab). zakończona lukiem saraceńskim. Role 
między lukiem nakrywającym niihrąb a szla­
kiem. k tóry  odgranicza bordjurę. wypełiłiono- 
jest barwnym i bardzo bogatym ornamentom 
roślinnym, jak  cały zresztą modlitewnik. Po­
dobnie szlak i bordjura ozdobiona jest subtel- 
nemi, kolorowemi łodyżkami i kwiatami oraz 
ornamentem geometrycznym.

Takie -kobierce z mozaiki sukiennej należą 
do rzadkości. Techniką w ykonania  przypomi­
nają  one namioty, pokazane również n a  wy sta 
wie i ustawione bardzo atrakcyjnie w oddziel­
nej sali. Oba sztucznie -oświetlone i wypełnio­
ne sprzętem, budzą duże zainteresowanie zwie­
dzających. Wewnętrzne ściany namiotów wy­
pełnione sn wzorem aplikowanym.

Również wśród olbrzymiej ilości różnych 
wyrobów ceramicznych są takie, które wsku­
tek małych wymiarów uehodz,ą uwagi niejedne 
go zwiedzającego. N.p. lak ierka  porcelanowa, 
pochodzenia z Miśni, o wymiarze S5/35 mm, 
Pudełko to prostokątne, zawiera dwie, nak ryw ­
ki. zniontowaue w  złotą oprawę. Drawo wieez- 
Jfćf ozdobione jest od strony wewnętrznej nii- 

yristyrowyro^portrecikiem KarolaTIł, króla hi­
szpańskiego i neapclitańskiego. Z- lewej zaś 
s t rony  umieszczony jest na wieczku w ten sam 
sposób portret jego żony Marji Anmlji, córki 
Augusta ]U. Na. zewnętrznych ścianach malo­
wano miniaturowe widoki z architekturą i po­
staciami. T abakierka wykonaną została w 
pierwszej połowie w. XVTII-go.

Do bardzo rzadkich okazów należy również 
garnitur porcelanowy, służący do gry  w karty, 
ok łada on się z nakrywy. ozdobionej królem 
sercowym i czterema kartami, oraz z czterech 
pudełek przeznaez-cnych i wypełnionych kom­
pletem porcelanowych sztanów. Pudełka ma­
lowane w kwiaty. Riekawy i piękny ten przed­
miot wykonany został w Miśni w pierwszej po­
łowie w XVIII-go.

 :o()o:---- i—

doj utraty przytomności. Młodzianowskiego zaś 
oburzeni świadkowie zajścia odprowadzili na 
komisarjat policji, gdzie spisano protokół. —  
Również i władze uniw ersyteckiej w ytoczyły  
dochodzenia dyscyplinarne przeciwko bojów- 
karaom. /

Teraz przypatrzymy się, co piAą ulotki or­
ganizację] akademickich o tym  wypadku:

„Silna bojówka stozelecka, uzbrojona w ka 
stety  napadła na wychodzącego" z posiedzenia 
Sądu Koleżeńskiego p. Leopolda Seidlera, pro 
ku ra to ra  sądu koleżeńskiego B. P., członka Z. 
P . M. D. Gdy przewróconemu i zalanemu krwią 
wskutek ran otrzymanych w głowę przybyli z 
pomocą koledzy, tchórzowska bojówka rozbie­
gła się. IV bojówkarzach rozpoznano członków 
Akad. Oddz. Z w’ Strzeleckiego, niej. Roykie- 
kiewicza i Willmaiąa. a przytrzymano zaś i od 
stawiono na III Komisarjat policyjny sprawcę 
krwawych mierzeń kastetem Młodzianowskie­
go, „zasłużonego11 członka Akad. Oddz. Zw. 
Strzeleckiego.

J a k o  najstarsza organizacja akademicka^ 
realizująca najczystsze |idee Marszałka Piłsud 
skiego domagamy sio tępienia łudzi plugawią­
cych obóz, w którym chcą odegrać przodują­
cą, połę. Tak jak zawsze odżegnywaliśmy sio 
od endeków, tak -amó odżegnujemy się od or 
ganizacyj. kióro wychowują „państwowców” 
w stylu Młodzianowskiego1*.

W  odpowiedzi na  powyższe Strzelcy i Le­
gion .Młodych wydal następującą ulotkę pod 
tyt-.: Akademicy ezyMandyei.

„Oto na wychodzącego z 1. Domu Akad. 
członka B. P. kolegę Młodzianowskiego napa­
dła banda złożona z ponad 20-stu ludzi (w tom 
kilku w czapkach akadem ickich ) zaopatrso- 
Ti\’ch w kas te ty  i laski i pobigti g o  dotkli­
wie (’?). Słaniającego!, się na nogacl kol. Mło­
dzianowskiego zaprowadzono na kom isarjat P. 
I ’., przedstawiając, gł> jako spraw cę1 zajścia. 
Sposób postępowania! i wykonanie ściśle wzo­
rowane na metodach hitlerowskich!

Sprawców chuligańskiego napadł - jeszcze 
nie znamy: zaznaczamy jednak, że został po­
bity człow iek, który 'n ie  zgad-zał sic z metoda­
mi „pracy sam opom ocowej1 Z. P. M. D.1’.

Metody walki młodzieży sanacyjnej między 
sobą mówią same za siebie.

 :oqo:--------
NEKROLOGJA. . »!

.W  Andrychowa,-zmarł. , mając 75 Igi. Jozef 
Zieliński, ii. radny miejski i 1*. dyrektor S tow a­
rzyszenia Usze.zędrmśei i Pożyczek w Anury i 
chowie. Zmarły cieszył się oplują człowieka 
zacnego i prawego. Pogrzeb odbył sic wczoraj 
w niedziele.

-:nOo:-

O d c z y t y .
„O dawnym zaniku królewskim w Łobzo­

wie, jego dziełach i wspomnieniach. Odczyt, 
liist. sztuki dr. Krystyny Rinkówuy pod powyż 
ezym tytułem w\ głoszony będzie na zebraniu 
'I crw. Mil. hist. i zab. Krakowa w wielkiej sali 
Muzeum Przeiu. (ul. Smoleńska 9- w poniedzia­
łek 5 bm. Nadto pokaz serji miedziorytów ..Sta 
r r  Kraków’1 Wlad. Zakrzewskiego, oraz ..Ak- 
tnaija. krakowskie1’ (dyskusja, i wnioski). —  
AMst.ąp wolny. Początek o godz. 18.30.

Od czwartku d. 1 bm. w kinateatrze dźwięk. „ U c i e c h a “
Dziś w  kinie  „ U C I E C H A 11 sen sacyjn y  fiim!

fU r fic t f  Najgłośniejsza kobieta świata! Ta, o którei pisze dziś cała prasa eodzien- 
r m C r  S l  L a l  na,'Ta. która stworzyła - nowy typ artystki i kobiety występuje w spa-

niałym komedjo-dramacie p. t.

NIE JESTEM  A N IO Ł E M . . .
MAE WEST bije dziś wszędzie rekordy MARLENY DIETRICH. MAE WEST jest dziś najpopu­
larniejszą gwiazdą filmową! „ N ie  je s tem  a n io łe m 1* z, MAE WEST -  to prawdziwe eaeko 

filmowe! — P rogram  d la  m ło d z ie ż y  w zb r o n io n y !

Kto kogo pobił?
(Wnika na kastety i ulotki wśród młodzieży sanacyjnej).

I iiż od dłuższego czasy można było za nu a-czasy n 
w śród -iiżye silny rozdźwięk w śród .młodzieży sanacy j­

nej na, terenie I . .T. Walka- toczyła się i toezj 
miedzy Z. P. M. U  z jednej strony a Legjonem 
Młodych i Strzelcem z drugiej strony.

Punktem kulminacyjnymi był wieczór piąt­
kowy. kiedyto na  skutek  roznamiętnienia 
przedwyborczego w związku z wyborami do 
Bratniej Pomocy, bojówka strzelecka 'pod kie­
rownictwem .lana Młodzianowskiego, sł. II ro-

Jednocześnie ze zgłoszeniem należy przesłać 
100 zł. zaliczki. Na żądanie Instytut wysyła 
szczegółowe prospekty Pielgrzymki.

Pielgrzymka wyrusza ze Lwowa 20 marca, 
powraca do Lwowa 17 kwietnia. W Ziemi ś n ię  
tej zabawi 17 dni. Pielgrzymka zwiedzi Kon­
stantynopol i Ateny, a  za specjalną dopłatą 
230 zł. i Egipt. Ogólny koszt w 111 ki. 1.190 
złotych.

ku praw urządziła napad na członka ZP.MP., 
Iwo po] da Seidlera.

Seidler został pobity kastetem po głowie

t ^ d z i  p r z e m y t n i k a m i
i  zapalniczek z Niemiec.
| Warszawa, 1, 3. (Telef. wlA. Straż granicz­
na wpadła na trop szeroko rozgałęzionej afery 
przemytu zapalniczek i kamieni do nich z Nie­
miec do Polski. Z nakazu prokuratora osadzo­
no w więzieniu na Pawiaku dwu kupców Ro- 
tenbergów i niejakiego Weinberga, głównych  
dostawców zapalniczek do ulicznej nielegalnej 
sprzedaży.

P ó ł. M l L JO NO WĄ GRZYWNĘ ZAPŁACI 
ŻYRARDÓW.

Warszawa, 4. 3. (Telef. w łJ. Rewizja w Za­
kładach Żyrardowskich stwierdziła niewypia- 
cenie opłat stemplowych na około 100.009 zł. 
i z tego powodu wymierzono grzywnę w w yso  
kości pół miljona złotych.

gJWMI

Od soboty dnia 3 b. m. w kinoteatrze „ S Z T U K A U
Sensacja jakiej od wielu lat nie było! — Wspaniały areyfilm pełen emocji i kolo*, napięcia!

KLUB DŻENTELMENÓW
Jak ginęły najcenniejsze kosztownowi. — Jak walczą detektyw, z wytwornymi złodziejami — 
Tricki złodzie*skie. -  Czy zwycięży zbrodnia — Czy zwycięży detektyw ? — Romans, intryga, 
zdrada, zbrodnia, flirt i awanturnicze przygody! — Zamki i pałace przastępitw. — Niebez­
pieczne miłostki wytwornych zbrodniarzy. — Wielki świat, endne kobiety, złbawy bogaczy! 
Jak walczą detektywi? Zawrotne tempo życia. Przepyszna wystawa. — Zduraiewająea pomy-

procentowy § mężczyzna, rasowy Clive B r o o k ,  H e l e n  V i n s o n ,  G e o r g n R a f t .
Najpiękniejsze kobiety i najprzystojniejsi mężczyźni Ameryki. — Film ten o fenemenałnej 

grze i przykuwającej treści — to najnowsza atrakcja wszystkich ekranów.

1
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Gramofon w muzycznych audycjach radiowych.
W jednej ze swoieli pierwszych ..Skrzynek 

Muzycznych11, kierownik Wydziału Muzyczne­
go dyr. T. Mazurkiewicz zwrócił się m. Inn. 
do radjosłuthaczy z prośbą o wypowiedzenie 
się w sprawie audycyj gramofonowych, ich 
wartości i ilościowego nstcoiinkowania muzyki 
żywej i mechanicznej. W ogromnej większości 
nadesłanych odpowiedzi wyrazili się radiosłu­
chacze jak najprzychylniej o muzyce mechani­
cznej, nic czyniąc między nią. a  muzyką, żywą 
żadnej różnicy, a co zatem idzie nie stawiając 
żadnych norm, ustalających ilościowy stosu­
nek muzyki żywej i mechanicznej.

Że tak wypadły odpowiedzi, jest w Lew 
również zasługa samego radjit. które nadaje 
audycje gramofonowe w pewnej ograniczonej 
ilości, zdając sobie sprawę, że ich nadmiar mo­
że sprawić — wrażenie, że w łonie rad ja nic 
się nie dzieje, że wystarczy ..nakręcić'’ gramo­
fon i puścić płytę.

Jeśli chodzi o zachowanie proporcji miouzy 
muzyką mechaniczną, i żywą, doświadczenie wy­
kazało. że pewną normą jest tu  czas około 
dwóch godziu dziennie. Przekroczenie tej gjja- 
niey wywołuje wśród raJjosłuchaezów sarkanie 
i domaganie się ..żywej’4 audycji- a nie mart-

cyj o określonej wartości i tnyau przewodniej. 
Po drugie audycjo gramofonowe potraktowane 
zostały narówni z muzyką, żywą. pod względem 
repertuarowym jak  i czasu ich nadawania: da­
jąc w ten sposób możność słuchania ich wszyst­
kim kategorjom rndjosłuehaczów.

Nadzwyczaj obfity mate.rjał dają płyty w 
dziedzinie repertuaru lekkiego, przyczem stro­
na ar tystyczna stoi tu na  bardzo wysokim po 
ziomie. Pomysłowe, urozmaicone układy, bar­
wne, błyskotliwe wykonania przez znaliomitydi 
ar tystów  —  oto ioh zalety. W dziale muzyki 
poważnej n a  uwagę zasługują liczne utwory, 
nieznane nam z muzyki żywej. Utwory te z 
natury  rzeczy są mniej przystępne, diaiego taż 
wprowadzone zostały do audycyj tych kromie 
popularne objaśnienia, uła twiające -,icli zrozu­
mieli ie.

k a ż d y  tydzień przynosi nam ; ja,iluś specjal­
nie ciekawą audycję gramofonową z różnych 
dziedzin m uzyki,,a  o charakterze jej mówią już 
same tytuły: „Od gawota do r u m n y ' . ^ N a j ­
piękniejsze glosy świata". ..Z zapomnianych o- 
p r r “. „Mało znane utwory symfoniczne'’. „Od 
ksylofonu do organów". ..Konkurs', tąnorcw**. 
,;ł)o słuchu i do tańca". ..Dzieje T rys tana  i

oby podejścia do audycji gramofonowej.
— —oc------

wego gramofonu. Ustalonej dziś normy prze- | I zo ld y ’ i wk.l?, wiele innych — oto rozmaite 
strzegą rad,jo ściśle, podnosząc tern samem war-lspos 
tości obudwu rodzajów7 audycyj,  bowiem gra 
mofon zmusza muzykę ż.ywą do „konkurencji’' 
z audycjami muzyki mechanicznej.  Ta szlachet­
na, emulacja dotyczy również i repertuaru, 
gdyż obydwa rodzaje muzyki tworzą, dziś zwar 
tą  całość, wzajemnie się uzupełniając pod każ­
dym względem. Najbogatszy repertuar  pł J to  wy 
to utwory popularne, mogące liczyć na łatwy 
zbyt w7 handlu. Stąd też audycje muzyki żywej 
s ta ra jr  się omijać repertuar płytowy; z d ru ­
giej strony idu ią je  szereg ciekawych utworów 
których nadanie przez radjo bez posiadania 
p ły t byłoby trudne do zrealizowania.

Audycje gramofonowe rozgłośni polsKich n- 
legly w bieżącym sezonie gruntownej reformie, 
ihzedewezystkiem znikły' niemal całkowicie z 
programów rad j owych krótkie clzksiecjominu- 
tówki. które nic pozwalały na tworzenie and.y-

Lvtow.sk i o i Dyr. Kolei.; 19.037VPoezja ry­
ba! towska.

Warszawa ( 141 ó) G.: 7.00 Sygnał cza 
su I pieśń „Kiedy ranne wslaja zorze"; 
7.05 Gimna.-tyka; 7 20 JMyty; 7.95 Dzien­
nik poranny; 7.40 T’lyty: 7.55 Chwilka go­
spodarstwa domowego: 8.00 Program na 
dzień bieżący, 11.40 Przegląd p r a s y  11.50 
R epertuar teatrów; 11.57 Sygnał czfisii, 
hejnał; 12.05 Koncert ze Lwowa; 12.50 
Wiadomości meteorologiczne; 12.55 D. c. 
koncertu ze Lwowa; 12.55 Dziennik puind 
mowy; 15.25 Wiadomości o eksporcie poi 
slr.m; 15.30 Wiadomości gospodarcze; 
15.40 P b  ty; 16.25 Skrzynka 'PKO.; 16.-+0 
Kącik językowy; 16.55 „Alek.-ander Za­
rzycki i jogo twórczość"; 1.7.50 „Listowne 
nauczanie rolniotwa"; 18.00 Odczyt „O pa­
lach drżeli ludzkbli — dobrobyt"; 1.8.20 
Skrzynka muzyczna; .18.36 Płyty; 10.00 
Program  na dzii u następny; 10.05 Rozmai 
tCsoi; 19.25 Felieton aktualny; 19.40 Wia­
domości sportowe; 19.47 Dziennik wi«-

«  B p u 1 { y I h O
W D R O G E R J I  im. S W T E R E S Y

STFTaNa HYŁY
mydła, kremy, pcrlumy, wody kolońskir 
kosmetyki, sąbki, g a 1 a n t e i- j a toaletowa, 

zioła, chemikalja i t. d.
TOWAR W WIELKIM WYPORZE,
N A ,1 L Ii P S Z E .1 JA K O Ś G I

' Genv niskie. Cen” niskie.

czorny; 20.00 „Myśli wybrano": 20.02
„Mancn Loscaut", opera; W przerwie ok. 
godz. 20.45 Kwadrans literacki; 22.30 Mu­
zyka taneczna; 25.09 Wiadomości meteor, 
i komunika! policyjny; 23.05 D. c. muzyki 
tanecznej.

Kai owiec. (595.8) G.: 17.511 Pogawęd- 
ka z. dziećmi; 19.10 „Polów jantaru".

k  i n o t e a t r

Programy stany’ ndjowyeh
Vvtorek. 6 m a rc a  1934.

urakow  (304.3) G.: 7.00 Audycja po­
ranna z Warszawy; 11.35 Program na 
dzień bieżący; 11,40 Przegląd prasy; 11.50 
Wado-mości bieżące; 11.57 Sygnał czasu, 
hejnał; 12.05 Koncert ze Lwowa; 15.25 
Transmisja z Warszawy: 15.40 Płyty;
16.25 Transmisje z. Warszawy, 17.50 Pły­
ty; 18.00 Transmisje z, Warsz.; 18.35 P ły ­
ty; 19.00 Program  na dzień następny; 
19.05 -siary Kraków"; 19.20 Rozmaitości;
19.25 Transmisja z Mai.-z.. 19.43 Wiado­
mości sportowe lokalne: 19.47 Transm i­
sje z Warszawy.

Lwów, (377.4) G.: 17.50 Biuletyn

D O M  K A T O L I C K I

Bziś 1 co 4 x ia n n ic w m m 99
w tea trze  iw ic t ln y m

Przepyszne arcydzieło Ameryki1 — Kilm. który wywołał burze zachwytów!

Porywn.iąra pieśń miłości. Din- 
uiaf walk arcyludzkich. W ro­
lach głdwcych najpiekn fęiaza

S S l T j e a n  H a r l o w
głośna z filmu „Obiad o 8-mej" 

oraz marzenie l ippW flatyp  Zawrotne tempo, koncertowa gra artvstów. nieustanny ruch 
świata kobiecego “ luł ft uaU lo j żywotność akcii zajmuje bawi i czyni, z tego t.Jmn praw­
dzie e arcydzieło. — Fimadło w programie dodatki dźwiękowe. — Wstęp dla mtodziaży wzbronimy 
Początek seansów w dnie powszednie o godzinie o, 7 i 9M0, w nicd ielę i święta o g. ii poo.

S a ia  d o b r z e  o g r z i i h a

U w y  rek&rd w  skoku

| l  '  I
D Ź W I Ę K O W Y |  \ y  |  T  jP ^ B L J M m iE in S

Dziś — Czarowua bajka, owiana tchnieniem tajemniezem zamierzchłej cywilizacji egzotyczne'
Dalekiego Wschodu.

(fiDrzKa uernata lieiieiaia Jena;
Znakomite kreacje parjr pię­
knych bohaterów w obsadach:

N iii A s ih e r  a i Barbary
itan  1/Vp Ł ora7' Pe,nłl przepychu wschodniego wystawa i dyszące grozą sceny dzisiejszej 

ulW jbK  chińskiej wojny domowej wysuwają ten fiin, na czofo •wdrczoś'! ekranowe.i 
obn kon- Rpóuepp P p a ik  PilTPA tworca „Sterówca" i „Łodzi podwodnej". W obrazi' 
tynentów. HGł j u BI . I I n!!R Ui II O tym wrystępąje po raz pierwszy .świetna artystka Ja ­
ponka TOSHIA MORT — Dodatki dźwiękowe: Polski tyj, i Paramountu „Oczy i uszy świata"•

Trzy wyświetlenia w dnie powszednie o godz. 5, 7 i !ł wieczór, a w niedziele i święta także 
o godzinie 3 popołudniu. — Zniżki dla P. Akademików (za legit.) i uczniów szkół średnich 
(w mundurkach) przy kasie. — Nowe legitymacje (w celu uzyskania zniżek na cały rok 1934' 
wydaje wieczorem kasa biletowa. Przez pierwsze 4 dni wszelkie zniżki i karty wolne nieważne.

ustanowił Auieryśkanin Waltc-r Marty, skacząc 
w X, Jorku w hali sportowej na wysokość 

2.05 mtr.

•>rogr*iM Nr. 22.

Wystawa polskiego przemysłu 
ludowego w Cambridge

W Cambridge w Anglji otwarto wysta­
wi poisk. przemysłu ludów. zorgan i /.cwa­
ną przez uniwersyteckie towarzystwo ar­
tystyczne w Cambridge, przy wybitnym 
udziału jednego z jego najezymiie,szych 
człon ko ,v, Heralda Ositorna. k tó n  jezdz'1 
do Polski, celem sprowadzenia t kspona- 
tów, dostarczonych przez Towarzystwo po 
pierania przemysłu Indowego w W arsza­
wie. Wystawa obejmuje ceramikę, tkan i­
ny, hafty i wyroby snycerskie z drzewa. 
Otwarcia wystawy dokonał prezes Towa­
rzystwa. prof. Bell, zaś ambasdo polską 
reprezentował sekre tarz  ambasady p. Za­
rański,, który podziękował organizatorom 
za urządzenie wystawy. Wy^.awa ta bę 
dzie otwarta w Cambridge w ciągu 2-ch 
tygodni, palem zaś zostaiue przeniesiona 
do Londynu, gdzie otwarcie jej nastąpi po 
Wielkiej Nocy.

Niewdzięczność. — Mąż: Tego roku nie je­
stem w stanie wysłać cię do kąpieli.

— Żona: Niewdzięczniku! To nagroda za 
to, że eiuy rok byłam zdrową!

H u m o r

Życic towar ryskie. — Cteka.wam za co lak 
z  w y m y śl ał a Sta fan a V

— No. wyobraź sobie powiedział, żc je­
steśmy obie do siebie podobne jak dwie krople 
wody.

— Co ty  mówisz'?! No. niech go tylko spot­
kani. dostanie on i ocłennńe.,

Przed nowym potopem.
Przełożył z madziarskiego 

DH JAN HARATDA.
Biragowa sądziła, że F ra z  moment kary nad­

szedł, i straszliwy wyrok spełni nuto, które przeje- 
dzie ja na śmierć. Nawpół odrętwiała % przerażenia, 
z wv krzywioną obłędnie twarzą, stała boz ruchu na 
środku jezdn', auto tymczasem skręciło  nagłe w bocz­
n ą  ulic , w strono willi, gdzie wydarzyła sio an am  
Beragowej tragedia. Pewnie wiozą lekarza — pomy­
ślała i odetchnęła z ulgą. Czuła przę pływ nowych sil 
i s tarała się, już uspokojona przedostać na drugą 
stronę, gdy oto na chodniku, poślizgnęła sic na 
skórce z jabłka, leżącej tuż przed a r /u  .unii k a ­
wiarni. i upadła, uderzając głowa o brzeg tro tuum . 
Skutki upadku  były fatalne. Z rozbitej głowy zaczęła 
sję >acz\T krew  . w  oczach pociemniało! Zemdlała!

W jednej chwili zebrał się tłum ciekawych ga­
piów, lecz, nikomu nie, przyszło do gło\yv. by przyjść 
z paanocą. Dopiero po chwili znalazł się jakiś męż­
czyzna, ubiorem i zachowaniem zdradzający przy- 
byr-za z prowincji- który z jakimś młodym ha rce ­
rzom wniósł pokaleczona i omdlała Beragowa do 
pustej jęsacze o tym czasio kaw-iaru1.

Właściciel kawiarni, którego głowi swym k-zlał- 
łem prz\ pomiiuda 1 iilelke. patrzył orzerażoin' ni 
dziwnego gościa, nie inial jednak odwagi protesto­
wać. gdvż wiedział, ż.e gdyby sio tylko przeciwil 
i nie dał chwilowego przytułku tej omdlałej, a może 
naw et już nie ż' jacej kobiecie, to konkurent vi< a vis 
podałby całe zajście do gazet, przedstawiając w

czystych słowach, jak  nieludzkim człowiekiem jest 
gospodarz z „Pod Sułtana'',  pozbawionym serca i mi­
łosierdzia itd. Beragowa położono na starej, wygnie­
cionej kanapie, a najstarszem u kelnerowi polecono 
zadzwonić po pogotowi". Po oliwili z budki telefo­
nicznej dobiegło stłumione „balio. hallo“. .Młody 
harcerz poinyśJał, że znaczine szybciej na własna 
Tekę sprowadź pomoc lekarską, i pędem wybiegi 
na ulice. Bufetowa, ubrana w biały czepeczek, obma­
cywała z mina rzeczoznawcy zraniona głowę Bera­
gowej, jako, że znała się na pielęgnacji chorych 
z czasów wojennej praktyki. Wkrótce stwierdziła, 
ż.e rany są śmiertelne, i zaraz nakryła twarz ofiary 
papierową serw etką . . .

W czasie kiedy zabiegano o ra tunek  dla B era­
gowej, miody Anioł śmierci, który pierwszy raz- był 
na ziemskim padole, wracał ze swej wędrówki do 
królestwa śm ierci! Serce mu bilo, kiedy stanął w ci­
chym gaju. pełnym ciemno zielonych cyprysów, by 
ujrzeć oblicz' śmierci, ale gtly zobaczył przed soba 
dobrotliwego i siwiuteńkiego jak gołąb starca, uspo­
koił sio zupełnie.

— Synu mój — spytała łagodnie Śmierć, cożeś 
uczynił oodcza.r-swej pierwszej ziemskiej wodrówk5?

— Zatrzynmbmi bicie -mrca dwodi biednych 
kobiet, któryen mi było /a 1 serdecznie. Pierwsza 
z. nich. była wielka dama. m w sz ła  z w kunei woli. 
I przykrzyło de  jej życie, które uważała tylko za 
karnawał. Nic wiedziała zgoła, czem jetst wiara, mo­
ralność. obowiązek, powołanie; -woja osobę uważała 
za ośrodek 'wiata. Nie dbała o swego męża. dzieci, 
i ciągle marzy ła o mc żozyz.iiie. który ja wreszcie

ej zawsze była pusta, zajmowały 
i 1o co stanowiło dla niej przy­

I . i-
z ro z u m ia ł .  Mu sz a  j

so- i ją ty lk o  y ł u o d w a

jemność, co było modne, głupie i nierozsądne.
Opowiadanie Anioła przerwała Śm.erć mówią:
— Dość iuż o te j kobiecie — moj synu! A druga?
— Druga, to jaka: praczka — odrzekł Aifioł. — 

Jako  dziecko, była posłuszna i porządną', później 
z wiekiem, zmieniła się; zha”dzia1a, stała się ro; 
próżniaczoną i zalotną kokietka. Matka, nie mogła 
sobie dać z nią w domu rady, więc umieściła ja, jako 
służącą u zacnej, inteligentnej rod/m y, aby łam n a ­
uczyła się porzanlku i nabrała  ogłady. Dobre s ło w o  
i dobry przykład n ie  miały jednak żadnego wpływu 
n a  dziewczynę. M niedzielę mówiła, i o idzie do do 
mu, a tymczasem włóczyła sio po "licach: zamia# 
pójść do kośc io ła ,uczęszcza ła  do szkoły tańców

pieniędzy przeznaczonych na zakupy. za\ '/o ecu 
ukradła , nio  lubiła pracy i gotowania, wreszcie zna­
lazła lepsze miejsce"4, gdzie się niguv m e wylano, 
ilu ma kuzynów, ani gdzie spędziła noc? Słowem, 
mnoniala  sie coraz bardzmj na gorsze. W  sercu rej 
gi\ięły wszelkie szlachetno uc/ucia. Los postawił i ej 
na drodze porządnego, uczciwego i pracowitego ro­
botnika 7, fab ryk1, k tóry sad/ac. ż< jofet ona dobra 
i uczciwa dziewczyna, poial ja za żoną. Biedak 
srodze sie zawiódł, nigdy nie mógł ziMć liawel łyżki 
strawy, która była niedbale p rz ' ' '’z.rd/.ona. Żona 
psuła wszystko, marnowała zarób ł. męża. mie-zka- 
nie przodstawialo oliraz. brudu, nieporządku i ned/y. 
mięalzy małżonkami wMniclia-'y kłćlnie, to 1"ż. łiić 
dzi' ,vnego. że maż. wolał siedzieć w kam zimo. niż 
w domu. 1 twoje dzieci, k ióre  mieli, chow ały s:i - s a m o  
pas: dla matki nył' tylko ciężarem. Górka podlolek 
laksamo sie -dawała zepsuta, iak malka. a mlods-/v 
chłopiec był andrusom najgorszego gatunku.

(Ciąg dalszy nastąp'.).

%
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M o M e i m ,  d o  i  i c i c
Praca kobiet w przemyśle.

.Jedną z  charakterystycznych cech Mruk 
tury  zatrudnienia we współczesnym prze­
myśle jest rozrost pracy zarobkowej ko­
biet. Stanowią one tańszą sile robpcz.ą i 
dlatego wobec dążenia do iak największej 
redukcji kosztów wytwarzania, znajdują 
często łatwiej pracę niż mężczyźni. Jeżeli 
idzie o pracę umysłową zjawisko to jest 
następstwem nietylko czynników natury 
ekonomicznej, ale dużą role odgrywa tu ( 
również wzmocnienie stanowiska społecz­
nego kobiet, jakie dało sic zaobserwować j 
w okresie powojennym. W zakresie w y - ; 
kształcenia, kobiety uzyskały szereg tych 
szczebli, od których dawniej stały /.dale­
ka, dążą zatem one obecnie do zajmowa­
nia stanowisk, któremi dawniej nie inte­
resowały .się.

W edług obliczeń Zakładów Ubezpie­
czeń Pracowników Umysłowych, na PM) 
ubezpieczonych, przypadało kobiet:

w końcu roku  1928 — 28.4
1929 — 29.2
1930 — 30.0

odcinku pracy przemysłowej, udział kobiet

i*

Kobiety zajmują zatem naokół praw ie 
trzecią część stanowisk urzędniczych. Na

jest jednak znacznie mniejszy. Według wy 
ników ankiety przeprowadzonej w 298 wię­
kszych zakładach przemysłowych kobiety 
stanówiły:

W końcu r. 1926 — 10.7 proc., w roku 
(927 — 17.4 proc., w" 1928 — 18.4 proc. w 
.1929 — 18.0 proc., w 1930 — 18.7 proc., 

jw 1351 — 18.9 proc. Jak  wskazują przyto­
czone odsetki poza przemysłem, a więc. w 
szkolnictwie, administracji, handlu i t. d. 
udział kobiet jesł znacznie większy od 
przeciętnego, wykazanego przez Zł’!*!

;Stwierdzono również, że wzrost za trudnie­
nia kobiet w przemyśle postępuje znacznie 
słabiej, niż w innych dziedzinach pracy. 
Najwięcej pracuje ich w przemyśle odzie­
żowym (50.9 proc.) i w poligraficznym 
(36.1 proc.), najmniej w przemyśle drzew­
nym (9.8 proc.) gdzie praca kobiet ma naj 
mniej zastosowania. Okazało <yą również 
z. obliczeń, że w m iarę wzrostu w ielkości 
zakładów, odsetek kobiecego personalu 
urzędniczego maleje. Ten stan rzeczy jest 
przypuszczalnie następstwem istniejącej 
obecnie tendencji redukowania mężatek: 
proces ten bowiem trwa nadal, 
co-----

Wiosenne materjaly i kapelusze

_ towarzyszka kobiety.
W  gospodarstwie domowem najdrobniej­

szym przedmiotem, a  jednak tak  nieodzownym 
jest niewątpliwie irrta. Biorąc do reki.  prosty 
w y szlifowany drucik z uszkiem, nie zdajemy 
aobie zupełnie sprawy przez He operacyj mu 
^iato to narządzie przejść, by z pręta stalowe 
go stać się połyskliwą, sztywną i tyle usług
łSającą igłą.

Interesujący opis wyrobu igieł zamieszcza 
miesięcznik „Przyroda i Technika1’. Z opisu te­
go dowiadujemy się, że całe prawie zapotrzebo­
wanie świata na igły pokrywa Anglja. Ośrod­
kiem przemysłu igielnego w  Anglji jest mia­
steczko ftedditch. Do wyrobu igieł używają 
tam drutu ze 3tali tyglowej o zawartości 0.85 
'do 1.1% węgła, drutu wyrabianego w sheffiM- 
dowsłdćh stalowniach.

W alcowane z tej stali na gorąco pręty, wy­
ciągane są na zimno na drut o średnicy od 
0.15 do 035 mm., nienawijany na bęben ale 
cięty  odrazu na kawałki o długości dokładnie 
równej dwu igłom, składany w paczki po 
72,000 sztuk i w  takich paczkach dostarczany 
igiarzom w Redditch.

Pierwszą, operacją jest wyżarzenie i wypro­
stowanie drutu przez ogrzewanie pęczków do 
ciemno-czerwonego żaru, poczem nagrzane 
pęcaki umieszczane są pomiędzy stalowemi t a r ­
otam i na stalowej również płycie 5 rolowane 
tam i zpowrotem. Rolowanie to prowadzi do 
stopniowego i bardtzo dokładnego w yprostowy­
wania drucików, wywołując równocześnie bar- 
3*0 równomierne odpuszczanie (zmiękczanie) 
•tali. Obróbka ta wymaga nadzwyczaj wielkiej 
staranności, ponieważ druciki z powodu swej 
nikłej grubości są bardzo czułe na najmniej­
sze wahania temperatury pieca i łatwo stają 
się kruche.

Następna operacja, zaostrzenie —  przepro­
wadzana jest przy pomocy tarczy szlifierskiej 
w  ten sposób, że wyżarzone druciki przyciskane 
są kolejno z obu końców do  wgłębienia tarczy 
przy pomocy gumowego wałka. Należyty 
kształt ostrza otrzymuje się przez odpowiednie 
obliczenie krzywizny tarczy i nachylenie walka, 
jednak robotnica musi stale czuwać nad tern, 
aby druciki, trafiając na tarczę, nie stykały się 
z sobą i nie kizyżowały słę. Ostrzenie to. wyko­
nywane dawniej ręcznie, były  źródłem choroby 
iglarzy, spowodowanej wdychaniem pyłku s ta ­
low ego i szmerglowego; wprowadzenie wycią­
gów powietrznych’ uwolniło robotników od tej 
plagi.

Uszka wykonywane są w dwu operacjach: 
spłaszcza się druciki pośrodku, celom uniknię­
cia ześlizgiwania się okrągłych drucików z pod 
ostrza wiertła. W ciągu godziny jedna maszyna, 
spłaszcza i wierci 11.000 igieł. Po przewierceniu 
uszka wyrównuje się je i wygładza na szlifier­
ce i przed przełamaniem nawija, na lnianą nit 
kę ,  pak ty  tą olejem i bardzo drobnym szmer­
glem i przez posuwanie tam i zpowrotom wy­
gładza się otwory uszek, aby p rz y  szyciu nic 
rw ały  nici. Łamanie wykonywane jest ręcznie 
i wprawna robotnica lamie w ciągu tygodnia 
do 2 miljonów igieł.

T ak  przygotowano surowce igły po Ida,je s i ę  
obróbce termicznej, k tó ra  jak zaznaczono w y ­
żej, musi być wykonana bardzo umic-jątuie. 
Hartuje się. je przez ogrzewanie w t. z w. piecu 
muflowym do czerwonego żaru i studzenie w

oleju, poczem odpuszcza się na palnikach g a­
zowy cdi i studzi powoli. Następuje proces w y­
kończania, to znaczy wygładzania i polerowa­
nia. Proces t e n  prowadzony jest bardzo różno­
rodnie zapomoeą odpowiednich mieszanin poler 
skieh i szlifierskich. W jednej z firm w Red­
ditch polerowanie to trw a raty tydzień: pęczki 
igieł zawija się wraz z mieszanką, ze szmer­
glu, szarego rnydla i wody w kawałki płó tna i 
wałkuje na płycie stalowej w ciągu 7 dni, gdzie 
w ciągu tego czasu droga, jaką przebywa każ­
da igta, wynosi prawie 30 mil angielskich, po­
czem igły idą pod płuczkę i suszą się w troci­
nach z wiązu, a lepsze gatunki w trocinach z 
orzecha, a  nawet mahoniu lub hebanu. Uszka 
czyści się różom polerskim przy pomocy mo­
siężnej szczotki. nr i

Specyficzny rodzaj czynności stanowi sorto­
wanie gotowych już igieł, wykonywane ręcznie 
przez specjalnie uzdolnione robotnice. Lepsze 
bowiem gatunki igieł, jak np. igły cło robót 
koronkarskich, sortowane są w ten sposób, że 
po rozrzuceniu icli na pochyłą, powierzchnię sto 
łu, z której zsuwają sic wdół od strony uszek, 
jako cięższej, robotnica wybiera je kolejno i, 
przetykając przez szmatkę, którą ma owiniętą 
na praw ą dłoń próbuje ostrza każdej przez 
lekkie ukłucie w dłoń. Równocześnie kontrolo­
wane są uszka celem sprawdzenia starannego 
ich wykończenia, zwłaszcza należytego wygła­
dzenia otworu uszka.

Wykończone igły pakuje sir w paczki po 
12, 26, 50 lub 100 sztuk jednego numeru lub 
asortymentami. Dobro gatunki igieł mają usz­
k a  pozłacane celem lepszego zabezpieczenia 
nitki od zrywania.

Kilka słów o igłach specjalnych. Igły do 
strzykawek P raw atza  (do zastrzyków podskór­
nych) robione są z bardzo cienkich rurek sta­
lowych. Igły gramofonowe wyrabiane są prze­
ważnie z t. zw. stali wolframowej, — szydełka, 
używane przy wyrobie trykotaży, jako bardziej 
giętkie, robione ,są ze stali miękkiej o zawar­
tości 0.5 do 0.8% węgla.

Ankieta
dla naszych czyteln iczek .

(Rośną jest sprawa usunięcia Sienkiewiczów 
skiego ..Ogniem i mieczem" z indeksu obowiąz­
kowej lektury  szkolnej. Na temat tego zarzą­
dzenia władz szhblnyc.li foczą się dyskusje na 
zgromadzeniach i w prasie. Obrońcy ministe­
rialnego zarządzenia twierdzą, że -Ogniem i 
mieczem- wpływa demoralizująco ua młodzież, 
że w mej wychowuje instynkty okrucieństwa, 
że zabija szlachetne uczucia ludzkie. Przeciw­
nicy tego zarządzenia wskazują na wychowaw ­
cze wartości arcydzieła. Sienkiewicza.

Zabierają w tej sprawie glos literaci, profe 
sorowie. urzędnicy szkolni. Glos zabrać powin­
na także kobieta. Wozak to nie kto .inny, tyl­
ko m atka ma najwięcej sposobności i możności 
śledzenia, rozwoju uczuć i charakteru dziecka, 
syna i córki. Wszak ona najszybciej uświada­
mia sobie zdrowy lub niezdrowy wpływ książ­
ki ua dziecko. Każda inteligentna, matka przez 
szereg lat zdobywa bogate w tej mierze do­
świadczenie.

Zapraszamy wice nasze, czytelniczki do « y : 
powiedzenia swego sądu o wychowawczych wa

Firmy francuskie Guillemin. Verguc, 
Łebrun, Buche i inne zasypują rynek  sto­
sami nowych, niewidzianych jeszcze nigdy 
i rewelacyjnych wprost, ze względu na swą 
okscenfryozriość, malerjuiów. Architektura 
i m alarstwo idą w zawody ze sobą, a ra ­
zem oddają się na usługi produkcji tek­
stylnej. Materjat nic jest już rzeczą w ym ia­
rową1 o gładkiej powierzchni: staje się pła­
skorzeźbą, miedziorytem lub rzeźbą w tkani 
nie. Na każdym kroku spotykamy dwu­
stronne materjaly o podwójnej powierzch­
ni, wytłaczane, ryte-tkane, haftowane. D e­
seń nie jest już tern, ozem był dawniej. Ta­
ki „Satin Feui]]ete“ lub „Crepo eroisełlo” 
ma kratę wypukłą i namacalną jak żyły. 
Organdińa nie jest już zwykłą organdyna, 
ożywiają ją duże plastyczne, grochy z pu­
szystej angory. Tafta ma wrośnięte pasy z 
angory, wstążki, z wełny lub satin. Takie 
materjaly iak „erepelin imprimc.11, ..rubon 
du Un“ lub „lę t ire  bouchon“ nic przypo­
minają nic-zem dotychczas wyrabianych 
tkanin i są bezsprzeczną nowością i ekstra 
wagancja nadchodzącej mody. Ujrzymy na 
wiosnę dużo matowej wstążki w dwóch ko­
lorach. bialo-niebiesk.im, biało czerwonym 
grege z kasztanowym i innych. Obok po­
dwójnych jedwabi z. jednej strony mato­
wych, z drugiej błyszczących, które już 
znamy, zadziwi nas tafla „Bamako“ w wy­
pukły deseń z innego materjahi np. wol­
ny. Na matowem tle jedwabi ujrzymy wi- 
bra lne łinje wełny, jedwabne jęzrki ognia, 
sznury metalu itp. niespodzianki. D w u ­
stronny materjal da możność ozdabiania 
uialete odwrotna strona, w odmiennem ko

J lorze, jeżeli zasadnicza s trona  jest m a to  
wa. Tyło narazie  o  materjalach.

Co do kapeluszy, są one najwłaściw­
szymi zwiastunami wiosny, bo i ryzyko sto 
smakowo niewielkie, a zalo efekt niewspół­
miernie kolosalny. Nic lak  n ie  odświeża 
postaci jak  nowy modny kapelusz, w któ­
rym jest do twarzy. F irm a Reboux lansuje 
m iękką słomę w kolorze bladej zieloni 
morskiej ,.vcrt d ‘eau“, p rzybraną  wstaw­
ką w odcieniach czerwonym i granato­
wym. Niska, główka i zadarte rondo, prze­
wyższające główkę, tył kapelusza spuszczę 
uy. Je s t  to jeden z. najczęściej spotykanych 
modeli. Rosę Valo»s daje przy okręgiem 
wznios i run em rondzie zer sztywnej słomy 
m iękką kraciastą  główkę z  tafty. Jean Pa- 
tou lansuje bungkok i panamę. Płaskie, 
sztywne kanotierki podbite z tylu kwiata­
mi. Breton ki firmy Joanno L an r in  przy- 

i brane są plaskicmi piórkami i wstążką. 
Podniesione rondka  załamane są. przecię­
te i niesymetryczne. W kolekcji L a m in  
spotykamy dużo toczków wymyślnie i pię­

k n i e  wykończonych. Talbot daje małą cia- 
,sną glówke splecioną zamiast ronda g n i ­
łbym warkoczem z dwukolorowej wstążki. 
(Beret Marji Gay jest z chabrowego jersey* u 
ze wstążką w kolorze zwiędłej róży dooko­
ła głowy. Beret ten nosi się równo i pła­
sko, mocno z czoła. Opasanie ze wstążki 
kończy się z przodu płaską kokarda. Prócz 
beretów lansuje Maria Gay kapelusze o 
dużych nierównych rondach, ze wstążką! 
spuszczoną z. boku i opasującą szyje w sty­
lu B iederm aycr Celinę.

 oo------

polskiego, — J. A. Szoz. ..8. p. Karol Wailisch’1, 
M’. P. ..ś. p. 15. Filipowski '. —  K. TU: „W y ­
prawa polska w A n d y 1. — .1. A. Szczepański: 
„Nowe drogi w Tatrach w 19:53 r.". — Skalne 
drogi — Sprawy Sekcji- — Karta żałobna, — 
Kronika alpinistyczna. Notatki. -  % piśmie li­
nii owa. — Adres administracji: Kraków, ul. 
A. Potockiego t.

 co----

M u w n o r .
Pilot, który zapomniał śniadania.

lorach powieści ..Ogniem i mieczem"-itylk*• tej 
jednej powieści), pin ułatwienia im pracy sta­
wiamy im dwa pytania do rozważenia:

1) Czy wpływ powieści .,Ogniem i mieczem' 
na dzieci z mojego środowiska (domu, szkoły, 
s towarzyszenia i t. p.) byt pod względem wy 
chowawczym dodatni, czy ujemny?

2) Na czem ten wpływ polegat, a więc, czy 
obniżał, czy też podnosi! poziom uczuć, prze­
konań M t. p. w konkretnej jakiejś sytuacji?
Pożyteczne i pouczające byłoby podanie cał­
kiem konkretnych przykładów oddziaływania 
powieści „Ogniem i mieczem1’ na dzieci.

Odpowiedzi prosimy nadsyłać możliwie szyb 
ko. Nin kładziemy jednak  terminu. Najlepsze z 
nich będą drukowane w dodatku kobiecym.

 co------

NR. 8 „BLUSZCZU” rozpoczyna ar tykuł ,1 
Strzeleckiej pt.  ..Mózg i pleć w radzie miej­
skiej '1; następnie: dalszy ciąg' loljetonów 31.
Samozwaniec pt. „ J a k  być szczęśliwym w m a ł­
żeństwie11; nowela ..Atiiska/' Zofji Kunickiej;
„Świątki i obchody litewskie1’ przez W. B.
„Sztuka ukra ińska1’ w I. P. S-io przez 8. P. O.; j 
. .Twardy trybuna! litości"1 reportaż St. Osin- 1 
skiej; „A może, maliarani?". korespondencja z 
Indji przez L L.; poezja J .  Brzostowskiej „My­
ślę o tobie’1: „Krwawo <lni paryskie1' przez M 
Kasterską. W dodatku: „Wychowanie i szko­
ła11: „My, nowe hasła i nasze dzieci-1 Z. Sikor- 
skiej-Bogusławskiej; „Bracia i siostry1’ TT. Ko- 
ryzna: ..O potrzebie ku ltu ry  muzycznej1’ prof.
Wl. Burkatha; „Kokieter ja przez m. b. W do ­
datku „Nasz lekarz '1 prace: „O biologicznej tra 
gcdji kobie ty1’ J .  Krawczyńskiej; „Dur plami­
s t y 1' dr. .J. Trzebińskiego: -H ig jcna uchu1’ dr.
Zofji Rostkowskiej. I lustrowane nktualja. kobie 
ce i urozmaicony dział praktyczny wypełniają 
bogatą  treść numeru.

NR. 3. MIESIĘCZNIKA „MÓJ DOM1* ilust.ro 
wauy- zawiera szereg ciekawych, pouczających 
i praktycznych artykułów: Artykuł w stępny: '
. .Porządek i klasyfikacja’1 —-- Tuż. ar cii. St. Sie
nicki. „Co zrobimy z  dzieckiem w czasie feryj j an j* na tem V vehodzi 
świątcc.znych1’ — ■ .Tarnina. Lzupowiez; „Nie tędy 
droga11 — U. Siemre.ńska: -Najbardziej rozpow­
szechniona choroba” i „Porarly i odpowiedzi 
lekarki11 — Dr. .J. śmiarowskiej, oraz nowelka 
p. t. ..Kradzież1’ J. Zawisza —  Krasncka. —  W ' * * *
numerze marcowym zamieszczone sa m odele! Pewny znak. — cynek fz ojcem przed s kię

ma
Opiaci się... — A to kochana pani nie trzy- 
już służącej, tylko poslngaczkę? 1 lepiej

| —  A oczywiście! I o ile to korzystniejsze!
' Taka pekiugaczka. która do kilku domów 
i sprzątać chodzi, ma przecie co opowiadać.

wiosenne sukien. IV dziale robót z wełny: P a l ­
to i czapeczka dla 3 lub 4-o letniej dziewczyn­
ki. Koronkowe przybranie sukienki i Bluza

pum modniarki): —  Tatusiu, ja k  długo jeszcze 

musimy tu  czekać na mamusię?
Ojciec: — Ju ż  niedługo. Modniarka właśni*

sportowa. IV radach praktycznych: Rady kos- Gerze ostatni kapelusz ■/. wystawy.

no.

metyczne M. Poznańskiej: rady pożyteczne J.
0'.; Menu na 10 dni oraz smaczne przepisy ku­
chenne na okres post.u. — Jako  dodatek  dołą­
czona jest tablica kroju na suknie, fartuszki do 
gospodarstwa i płaszczyk dla dziewczynki z o- 

bjaśnieniom w. numerze, oraz tablica haftu: 
wzór na poduszkę, aplikacją.

Zeszyt 3 za marzec b. r. „TATERNIKA”, 
organu sekcji turystycznej Polskiego To w. T a ­
trzańskiego zawiera treść następującą: Z. D ą ­
browski: „Rzecz o Małym Kościele11. — A. So­
kołowski: „W sprawie aktualnych U-matów", — ‘ wania rachunku?
..Materjaly do hislorji taternictwa i alpinizmu —  „Zawsze, kochany przyjacielu, zawsze"'!

*  *  *  »

W myśl przepisów lekarza. — No i cóż żo- 
cóż ci doktór zalecił?

—  Powiedział, że. powinnam wyjechać '■* 
góry. Każde wejście na jrćr*' doda mi parę la t  
życia.

—  Tuk'? IV takim razie moja droga weź 
klucze, idź zaraz na górę i zrób raz porządek 
na 6trvohv.

* •  •
— 1 kiedyż mogę spodziewać się urogtdo-

W.yd&wea iz  „Głoa Narodu" i  oyr. odpow. k . iicloksa. Redaktor odpowiedz. Dr J iz« ł Wweł**/tpw*lu. Drukarnia ^GRcwu Narodu” pod zijr*, K, Tgńu*
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